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Oddajemy do Waszych rąk kolejny, czwarty już numer naszej gazetki. 

Już niedługo ŚWIĘTA WIELKANOCNE. 

Z tej okazji życzymy Wam smacznego jajka i dobrej zabawy.                            

W poniedziałek dużo wody, zdrowia, szczęścia oraz zgody. 
 

 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Zespół redakcyjny- Natalia Prasałek oraz Magdalena Prasałek, 

Gabriela Lasak, Wiktoria  Piąteki Marcin Kolanowski 
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W wiosennym numerze kurierka przeprowadziłyśmy 

wywiad z Panią Renatą Lasią – pierwszą redaktorką 

naszego szkolnego Kurierka. 

 W jakich latach pracowała Pani w naszej szkole? 

Jak Pani wspomina tamten czas? 

 Zaczęłam pracę 1 kwietnia 1998 roku, czyli w prima 

aprilis. Pamiętam jak ówczesny dyrektor szkoły Pan 

Władysław Czapla prosił, żebym tylko nie zrobiła 

sobie żartu i przyszła tego dnia do szkoły.  To był 

wspaniały człowiek, którego nie mogłam zawieść, 

dlatego punktualnie stawiłam się do pracy. I  

zostałam, z małymi przerwami,  do czerwca 2002 

roku.  Szkoła Podstawowa w Zbludowicach  to moje 

pierwsze miejsce pracy, dlatego zajmuje w moim sercu szczególne miejsce. Chyba 

nie mogłam lepiej trafić. Do dziś pamiętam tę niepowtarzalną atmosferę pełną 

życzliwości i wielkiego wsparcia. Od pierwszego dnia poczułam się tam jak w 

domu. Zarówno dyrekcja, nauczyciele jak i uczniowie przyjęli mnie bardzo dobrze. 

A dla nauczyciela, który dopiero zaczyna pracę jest to bardzo ważne. Z wieloma 

nauczycielami mam kontakt do dziś, z niektórymi spotykam się okazjonalnie, ale 

zawsze witamy się z taką samą serdecznością jak przed laty. To naprawdę są 

wyjątkowi ludzie.   

 Skąd pomysł na gazetkę szkolną? Dlaczego akurat nazwa "KURIEREK"?  

 Jako nauczyciel języka polskiego prowadziłam koło polonistyczne, na którym 

doskonaliliśmy umiejętność redagowania wypowiedzi pisemnych. Kilku 

uczestników koła pisało bardzo ładnie, a dodatkowo osoby te angażowały się w 

życie szkoły. Postanowiliśmy, że połączymy te ich pasje. To były czasy kiedy 

dostęp do Internetu nie był tak powszechny. Młodzi ludzie czytali tradycyjne 

gazety i z nich czerpali wiedzę, o tym co się wydarzyło, co jest modne, jakie są 

trendy w muzyce itp. Postanowiliśmy, że w naszej szkole też powstanie gazetka. 

Nazwę chyba wymyśliliśmy wspólnie. Dziś słowo kurier kojarzy nam się przede 

wszystkim z osobą, która dostarcza przesyłki. Kiedyś był to przede wszystkim 

posłaniec ważnych informacji. W nazwach wielu gazet i programów 

informacyjnych  pojawiało się słowo kurier np. Kurier Poranny, Kurier Polski. Ze 

względu to, że nasza gazetka dotyczyła przede wszystkim życia szkoły i 
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przeznaczona była dla uczniów szkoły podstawowej nieco zmodyfikowaliśmy to 

słowo. Kurierek brzmiał bardziej przyjaźnie i budził sympatię. 

 Kiedy został wydany pierwszy numer kurierka? 

 Dokładnej daty niestety nie pamiętam. Myślę, że był to 2000 lub 2001 rok. Było to 

dla nas wszystkich wielkie przeżycie i kosztowało wiele pracy. Dopiero uczyliśmy 

się korzystać z profesjonalnych programów komputerowych. Niektóre ilustracje 

wykonywane były ręcznie. Z całą pewnością nie sądziłam wówczas, że gazetka ta 

będzie wydawana do tej pory. Przyznam, że jestem pod wielkim wrażeniem.  

 Jest Pani nauczycielką polskiego. Dlaczego akurat ten przedmiot, a nie np. 

przedmioty ścisłe? 

 O tym, że będę nauczycielem wiedziałam chyba zawsze. Zapewne związane jest to 

z tym, że pochodzę z nauczycielskiej rodziny. Jeżeli chodzi natomiast                          

o wybór języka polskiego, to zadecydowało o tym wiele czynników. Z całą 

pewnością pewne predyspozycje. Zawsze lubiłam czytać, dużo mówię, również 

pisanie nie sprawiało mi większych problemów. W szkole podstawowej brałam też 

udział w olimpiadzie polonistycznej. Ważnym czynnikiem, a może nawet 

najważniejszym,  są moi nauczyciele języka polskiego, zarówno ze szkoły 

podstawowej jak i z liceum. To oni pokazali mi jak wspaniała jest polska literatura i 

jak ciekawie można o niej opowiadać. 

 Czyta Pani książki? Jeśli tak, to ma pani jakieś godne polecenia uczniom naszej 

szkoły? 

 Przyznam szczerze, że z literaturą przeznaczoną dla uczniów szkoły podstawowej 

mam pewne zaległości.  Od ponad 20 lat uczę w szkole średniej  i zajmuję się już 

całkiem innymi książkami. Czasem podglądam jednak co czytają moje siostrzenice  

i próbuję dowiedzieć co interesuje takich młodych ludzi. Od nich wiem, że 

popularna jest literatura fantasy oraz manga. Ważne jest, żeby każdy znalazł taki 

rodzaj literatury, który sprawi mu szczególną radość. Czytanie to niezwykła 

przygoda. Polecam każdemu.  

Bardzo dziękuję za wywiad. To była dla mnie bardzo miła i wzruszająca 

niespodzianka. Wszystkim Nauczycielom oraz Uczniom Szkoły Podstawowej w 

Zbludowicach życzę wszystkiego co najlepsze, radości z czasu spędzonego w szkole 

oraz wielkiej satysfakcji z realizacji wspólnych celów.    

 My także dziękujemy za poświęcony dla nas czas i precyzyjne odpowiedzi                

na zadane pytania. Pozdrawiamy! 

 
Magdalena i Natalia Prasałek 
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Witamy wiosnę! W tym wydaniu kurierka przedstawię nietypowe święta przypadające na te piękne 

słoneczne dni  

 

4 kwietnia – Światowy Dzień Bezdomnych Zwierząt - Nie tylko 

ludzie potrzebują ciepła domowego ogniska. Także zwierzęta 

przywiązują się do miejsc, odczuwają brak schronienia, głód, 

zimno. W tym dniu pomyślmy o bezdomnych zwierzętach: 

zanieśmy karmę do schroniska, przygarnijmy psiaka z ulicy. 

Nagroda to bezgraniczna wdzięczność...  

 

10 kwietnia - Międzynarodowy Dzień Agrafki przypomina nam o tym, że warto zawsze mieć ją przy 

sobie. Niepozorna, mała rzecz pomoże kiedy rozedrze się zamek w spódnicy lub gdy zepsuje się 

rozporek w spodniach. 

 

12 kwietnia – Dzień Czekolady - Niezmiennie uwielbiana na całym świecie od ponad 200 lat, w 

coraz bardziej wymyślnych odsłonach: to już nie tylko ciastka, 

batony czy lody, ale również  mydło czy nawet masaż. Trudno 

się dziwić temu szaleństwu – w końcu czekolada bardzo długo 

czekała na światowe odkrycie. Co więcej, oprócz tego, że jest 

pyszna, czekolada spożywana w umiarkowanych ilość może 

również mieć pozytywny wpływ na zdrowie.  

 

20 kwietnia – Dzień Języka Chińskiego - 中国语言日 – jeśli jesteś Polakiem i wiesz co to znaczy bez 

używania słownika, to znak że masz prawdziwą smykałkę do języków. Warto to wykorzystać, bo ten 

język ma zarówno bogate tradycje jak i ogromny potencjał – jego znaczenie we współczesnym 

świecie rośnie wraz z chińską gospodarką. 

 

25 kwietnia – Dzień DNA - Dzień DNA obchodzimy                             

25 kwietnia na cześć dwóch wydarzeń. Tego dnia w 1953 

roku ogłoszono jak zbudowane jest DNA, a 50 lat później 

Narodowy Instytut Zdrowia w USA wydal komunikat, że 

nadchodzi finał projektu Human Genome Project. 

Początkowo miało to być jednorazowe wydarzenie, jednak szybko przerodziło się w święto biologów 

molekularnych. 

 

30 kwietnia – Ogólnopolski dzień koni -  Konie to piękne zwierzęta, dlatego tym bardziej trudno 

zrozumieć, dlaczego są tak źle traktowane przez niektórych ludzi. W Ogólnopolski Dzień Koni 

złóżmy wiec życzenia tym zwierzakom, ale i pomóżmy w walce z bandytami, którzy transportują je 

w okrutnych warunkach i przerabiają na mięso.  

Zredagowała: Natalia Prasałek 



6 

 

 
 

Kwiaty do nas zawitały , 

Niejednych urodą zachwycały. 

Krokusy będą wśród nas, 

Dopóki nie nastanie odpowiedni czas. 

 

 

 

Pszczoły wokół nas latają  

I motylki też fruwają. 

 

Wyciągamy okulary , 

Czapki z daszkiem i sandały. 

Bidon trampki hop do wora 

Na spełnianie marzeń pora! 

 

Nowe kapelusze czapki, 

Babcia już wyjmuje grabki 

Posadzimy sobie róże  

A jej kwiaty będą duże. 

 

Bo to jest urwanie głowy, 

Kiedy  znika świat zimowy. 

Bo to jest urwanie głowy 

Gdy świat  wiosenny, kolorowy. 

 

                                                             Tam kwitnie dąb, a tam sosna, 

Bo to już nadchodzi wiosna. 

Na początku mija zimę 

Panią, co ze śniegu słynie. 

             Widzi zimny mokry  świat 

 I pomaga nabierać mu barw. 

 

 

 

 

 

         Wiersze Magdaleny Prasałek 
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 Kotki 

Bawił się kot z kotkiem motkiem, 

Nogi im się poplątały 

I kotki się splątały. 

Więc nie dawaj kotkom motka, 

Bo zabawa będzie słodka. 

                                              Kacper Kwiecień 

 

 

 

Załóż Madziu czapkę na głowę 

-mówiła mama. Madzia 

Mamy nie posłuchała  

I bardzo szybko zachorowała. 

Morał  z tego taki mamy, trzeba zawsze słuchać mamy. 

                                                                                                         Amelia Brzostkiewicz 

 

 

 

Ubierz kurtkę- mówi mama. 

Nie, ubiorę się dziś sama. 

Wyszłam zaraz na podwórko  

i rzuciłam w bok tą kurtką. 

Zaraz się rozchorowałam  

I nauczkę z tego miałam.  

Morał z tego taki mamy,  trzeba zawsze słuchać mamy. 

                                                                                     Amelia Walkiewicz 
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Mama mówi: Kornelio droga 

Usiądź do lekcji nie bądź taka błoga. 

Kornelia mamy nie posłuchała.  

I cały wieczór z Klarą dokuczała. 

Następnego dnia w szkole pani Ewa 

Prace domowe sprawdzała,  

A Kornelia nic nie napisała, 

I jedynkę do dziennika dostała. 

Z tego morał taki: ,,Odrabiaj lekcje ochoczo  i słuchaj się mamy, a zawsze będziesz 

nagradzany”                                                     

                  Kornelia Głogowska 
                                                                                                            

 

 

Mama zawsze mówi Ani ubieraj się grubo, gdy wychodzisz na  

podwórko. 

Ania mamy nie posłuchała i wieczorem gorączki dostała. 

 I morał jest z tego taki , że trzeba zawsze słuchać mamy.  

Anna Orleańska  

 

 

 

 

 

 

Mój mały piesek ma dobre serduszko 

Zawsze mogę mu zdradzić moje sekrety  na uszko.  

Kiedy jest mi smutno, przytula się do mnie 

I wtedy mi wesoło, gdy biegnie koło mnie. 

Morał z wiersza taki, że zwierzę może być najlepszym 

przyjacielem człowieka. 

                                                                   Milena  Juszczyk 
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W Niedzielę Palmową uczniowie naszej szkoły wraz z rodzicami przygotowali palmy 

wielkanocne na kiermasz misyjny w parafii Św. Brata Alberta. Dochód ze sprzedaży 

palemek został przeznaczony na potrzeby dzieci z krajów misyjnych. 
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 O wielkanocnych zwierzakach 
 

Wielkanoc to dla Polaków święto, z którym nierozerwalnie kojarzą się 

zajączki, baranki, kurczaczki, kolorowe jajka. Od lat są istotnymi symbolami 

wielkanocnymi. 

Wielkanocny zajączek symbolizuje miłość, radość oraz 

długie i przyjemne życie. Jednakże należy pamiętać, że jest także 

znakiem przemijania oraz zmartwychwstania, a także triumfu 

życia nad śmiercią.  

 

 

     Mały, szczęśliwy, żółciutki kurczaczek, podobnie jak     

      jajko jest symbolem nowego życia.           

 

 

 

Szczególną rolę wśród symboli paschalnych pełni 

baranek. Zwierzątko to jest symbolem niewinności, prostoty, 

cierpliwości i pokory. 

Dziś trudno byłoby wyobrazić sobie święta bez, choćby, 

jednego z przedstawionych symboli. Poza tym, że 

zaprezentowane zwierzaki są symbolami Świąt Wielkiej Nocy, są także 

elementem otaczającego nas świata. Zające żyją w lasach, na łąkach na 

terenie całej Polski. Mają długość od 35 do 75 cm, mierzą ok. 30 cm, a ważą 

od 3 do 6 kg. Szaraki są roślinożerne. Kurczaki są ptakami hodowlanymi, w 

środowisku naturalnym nie występują. Natomiast baranki hasające na 

murawach, jak pokazują najnowsze badania przeprowadzone przez 

genetyków, były pierwszymi zwierzętami udomowionymi przez człowieka. 

Jak widać, nasze symbole świąteczne, to również nasi najstarsi przyjaciele i 

towarzysze codziennego życia. 
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Krzyżówka z zajączkiem 
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Wczoraj kury tak gdakały, 
nasze jajka oszalały... 

malowały się w paseczki, 
i w kółeczka i wstążeczki. 

Teraz wszystkie krzyczą – Hurra! 
Hurra! 
Wesołego Alleluja! 

  
Skacze zajączek po lesie, 

I życzenia Tobie niesie. 
Przez pisanki przeskakuje, 
Alleluja wykrzykuje, 

Na koniec znika w długich susach, 
Cały mokry od dyngusa! 

 

Nasz stół wielkanocny 
haftowany w kwiaty. 

W borówkowej zieleni 
listeczków skrzydlatych 
lukrowana baba 

rozpycha się na nim,  

a przy babie – 
mazurek w owoce przybrany. 

Patrzcie, ile na stole leży pisanek! 
Każda ma oczy malowane, 
naklejane. 

Każda ma uśmiech kolorowy i leży 
na stole grzecznie, 
by się nie potłuc przypadkiem                  

w dzień świąteczny. 
Ale pamiętajcie! 

Pisanki nie są do jedzenia! 
Z pisanek się wyklują świąteczne 
życzenia. 

Skacze zajączek po lesie, 

I życzenia Tobie niesie. 
Przez pisanki przeskakuje, 

Alleluja wykrzykuje, 
Na koniec znika w długich susach, 
Cały mokry od dyngusa! 

 
 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

https://haps.pl/jajka#anchorLink
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Ksiądz na lekcji religii pyta dzieci: 
-  Co robimy gdy jest post?  
Jasio się zgłasza: 
-  Lajkujemy i udostępniamy 
 

 Zajączku, dlaczego masz takie krótkie uszy?  

 Bo jestem romantyczny.  

 Nie rozumiem.             

 Wczoraj siedziałem na łące i słuchałem śpiewu słowika. Tak się 
zasłuchałem, że nie usłyszałem kosiarki… 

 

Przed sklepem w lesie stoi w kolejce mnóstwo zwierząt: niedźwiedzie, lisy wilki, jeże itp. 
Przez kolejkę przepycha się łokciami zając. Wreszcie jest na początku! W tym momencie 
łapie go niedźwiedź i mówi:  

 Ty zając, gdzie się wpychasz?! I przesuwa go na koniec kolejki.  
Zając znowu idzie do przodu, ale niedźwiedź jest nieugięty. Zajączek powtarza swój wyczyn 
jeszcze kilka razy, ale za każdym razem niedźwiedź stawia go na końcu kolejki. Wreszcie 
obolały Zając otrzepuje się z kurzu i mówi do siebie:  

 Nie to nie. Nie otwieram dzisiaj sklepu! 

 

 

 

 

 

 

 
Zenek puka do drzwi sąsiadki i pyta:  

 Mogłabyś mi pożyczyć soli?  

  Nie. 

 A cukru?  

 Nie.  

 A może chociaż mąki?  

 Nie. 

  A czy w ogóle jest coś, co mogłabyś mi 
pożyczyć?  

 Tak. Mogę Ci pożyczyć wesołych świąt Wielkiej 
Nocy Zenku!        

 

 

  


